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Dzielne Rodaczki w Rumunii Włochy i Egipt
W trosce o podtrzymanie .du­

cha i o byt kobiet polskich, któ­
re wojna rzuciła na uchodźtwo 
w Rumunii — Amerykańska Ko 
misja Pomocy Polakom (A.K. 
P.P.) w Bukareszcie utworzyła 
w swej centrali specjalną Sek­
cję Kobiecą. Organ ten powołał 
■da życia we wszystkich skupi­
skach uchodźców polskich w Ru 
munii Oddziały Kół Kobiet przy 
miejscowych Ogniskach Pol­
skich AKPP.

W ten sposób na terenie Ru 
munii powstało 16 kół kobiet 
polskich skupiających ponad 
tysiąc członkiń ( w chwil obec­
nej na terenie Rumunii wśród 
rzeszy uchodźców naszych prze 
bywa około 1200 kobiet i prze­
szło 500 dzieci. Koła te posiada 
ją własne zarządy i, rezydując 
w lokalach własnych, są ogni­
skami życia organizacyjnego, 
w których każda kobieta Polka 
w oznaczonych godzinach dnia 
(codziennie) znajduje życzliwą 
radę, pomoc i opiekę, gdzie mo 
że uczyć się, kształcić i praco­
wać, specjalizując się w całym 
szeregu niezbędnych wiadomoś 
ci. Może w ten sposób przygoto­
wać się do samodzielnego ży­
cia na obczyźnie i po powrocie 
do domu — w kraju. Jakim pod 
trzymaniem na duchu, jaką za 
chętą do wytrwania, jest praca 
ugruntowana na tych podsta­
wach — nie trzeba chyba pod­
nosić.
NAUKA I PRACA...

Jeśli chodzi o szczegóły, pod­
kreślić trzeba, iż wszystkie ko­
ła prowadzą najrozmaitsze kur 
sy fachowe, począwszy od: sa­
nitarnych, kroju i szycia itp. aż 
do modelartswa, metaloplasty­
ki i całego szeregu prac zupeł­
nie specjalnych. Wszystkie też 
koła w swych sekcjach wytwór 
czości i sprzedaży przyjmują 
zamówienia na najrozmaitsze 
artykuły i przedmioty. Tak np. 
szyje się i naprawia bieliznę 
dla żołnierzy polskich, przeby­
wających w obozach, sekcje 
opieki nad dziećmi czuwają nad 
zaopatrzeniem i dożywianiem 
dzieci, troszcząc się również o 
to, by w miarę sił i środków 
kształcić je i umilać im pobyt 
na uehodźtwie.

Znacznym powodzeniem cie­
szą się jadłodajnie, prowadzo­
ne przez niektóre Koła. Rosną­
cy stale pobyt znajdują artyku 
ły, wytwarzane przez pracow­
nie, a więc: torebki, rękawicz­
ki, kapelusze, nesesery,, paski 
i tym podobne rzeczy.
ORGANIZACJA

WEWNĘTRZNA KOŁA ?...
Oto np. organizacja jednego 

z zewnętrznych kół (w Krajo­
wej), która ma 6 sekcyj z-wła­
snym zakresem działania w 
każdej. Tak np. sekcja kultu­
ralno - oświatowa prowadzi 
przedszkola, kursy języków: 
francuskiego i angielskiego 
oraz organizuje odczyty, wycie­
czki itp.

Poradnia kobieca przoduje 
w dziale opieki nad chorymi.

Sekcja wychowania fizycz­
nego uprawia lekkoatletykę i 
gry sportowe.

Sekcja gospodarcza prowadzi 
wzorowo urządzoną kawiarnię.

Sekcja wykształcenia zawo­
dowego uruchomiła kursy kro­
ju i szycia, wyrobu torebek, pa 
sów, trykotarsiwa, szycia stani­
ków i t. p.

Wreszcie Sekcje wytwórczoś- 
ci i sprzedaży prowadzi praco­

80® samolotów miesieeznie 
wjraJHa Amtffka

Nowy Jork. — Prasa tutejsza 
donosi, że obecna produkcja 
lotnicza fabryk amerykańskich 
wynosi 10.000 aparatów rocz­
nie, czyli 800 sztuk miesięcznic. 
Ale już w styczniu produkcja 
la wzrośnie do 11.000 w stosun­
ku rocznym. W połowic przy­
szłego roku produkcja lotnicza 
wynosić będzie 24.000 w stosun 
ku rocznym, zaś w r. 1912 wzroś 
nie do 36.000, a sama armia lot­
nicza będzie liczyła 14.000 ofi­
cerów i 150.000 żołnierzy.

Armia lądowa Stanów Zjedno 
czonych. której wysokość okres 
łona została ostatnimi ustawa­
mi na 1,200.000 zorgnaizowana 
zostanie w 45 dywizyj piechoty 

wnie: krawiecką, trykotarską 
oraz wyrobów galanterii, stani 
ków, pasów i t. p.

Do chwili obecnej wszystkie 
kobiety i dzieci zostały zaopa­
trzone w bieliznę, obuwie, koce 
it.p., pochodzące z darów ame­
rykańskich. angielskich, rumuń 
skich oraz Międzynarodowego 
Związku Kobiet.
KONTAKTY

MIĘDZYNARODOWE...
Centrala tej naszej orgauiza 

ej i kobiecej na uehodźtwie 
utrzymuje żywy kontakt z posz­
czególnymi kołami, troszcząc 
się zarówno o współżycie wza­
jemne kół, jak i o kontakt ze 
wszystkimi pokrewnymi organi 
zacjami świata a przedewszy- 
stkim z organizacjami Kobiet 
Chrześcijańskich w Rumunii.

Pięknym przykładem zarów­
no tego kontaktu, jak i obrazem 
wysokiego poziomu pracy na­
szych kobiet była urządzona w 
czerwcu r. b. w siedzibie Kobiet 
Chrześcijańskich Rumunii w 
Bukareszcie wystawa prac ko­
biecych ze wszytkich kół. Wy­
stawa ta była wymownym do­
wodem jak nasze kobiety na 
uehodźtwie potrafiły się organi­
zować, jak uczą się, specjalizu­
ją i kształcą, jak owocnie pra­
cują i z jakim dorobkiem wie­
dzy i wyrobienia społecznego 
do kraju powrócą.

Doprawdy, rzesza naszego u- 
chodźtwa może sobie za wzór 
obrać pracę naszych Rodaczek 
w Rumunii.

K. P.

BRAZYLIA, CHILI I 
URUGWAJ 

WYNAJMĄ SWE BAZY 
AMERYCE

Nowy Jork. — Według wiado­
mości, otrzymanych ze stolicy 
argentyńskiej, rządy Brazylii i 
Chili postanowiły podobno wy­
nająć Stanom Zjednoczonym swe 
bazy morskie i lotnicze. Rozbu­
dowa tych baz byłaby finanso­
waną przez Stany Zjednoczone.

Poza tym przypuszcza się, że 
Urugwaj także zgodzi się na wy­
pożyczenie swych baz republice 
północno - amerykańskiej.

GIEŁDA PARYSKA DZIAŁA
Paryż. — Giełda paryska zosta­

ła otwarta, lecz wstęp dla publi­
czności jest zakazany.

Karty wejścia zostały rozdane 
wyłącznie dla zawodowców.

Na początku będą notowane 
wyłącznie papiery państwowe.

Inne wartościowe papiery fran 
ęuskie będą notowane później.

Jedynie agenci wymiany będą 
mogli prowadzić operacje, lecz 
od 21 października, będą dopu­
szczeni także i bankierzy.

W SPRAWIE 
UBEZPIECZEŃ 

SPOŁECZNYCH
W numerze wtorkowym (na 

I str. II łam, u dołu) podaliśmy 
notatkę o przymusie ubezpie­
czeń społecznych we Francji. 
Ostatnie zdanie brzmieć powin­
no:

„Składki ubezpieczeniowe bę 
dą wymagane od wszystkich 
pracowników, ale zarabiający 
rocznic ponad 42.000 fr.. albo 
miesięcznie ponad 3.500 fr. — 
będą płacili składkę tylko do tej 
wysokości* ’.

Innymi słowy, przy wyższych 
zarobkach będzie braną pod 
uwagę tylko dochodowość do 
podanej granicy.

i 10 dywizyj pancernych, z któ­
rych każda liczyć będzie 700 
czołgów.

Z obecnej produkcji lotni­
czej amerykańskiej Wielka Bry­
tania otrzymuje miesięcznie 500 
samolotów różnego typu.

B. PREZYDENT KATALONII 
POD SADEM

Madryt. — [’• Luys Companys. 
byiy prezydent .czerwonej” Ka­
talonii, uciekł przed gen. Franco 
do Brukseli, gdzie został wykry­
ty przez Niemców i odesłany do 
Hiszpanii. Sąd wojenny w Barce­
lonie rozpoczął już rozpatrywa­
nie sprawy b. dyktatora hiszpań­
skiego.

„Le Temps” podaje :
„Jak wiadomo, Włochy oś­

wiadczyły kilka razy, że nie pro­
wadzą wojny z Egiptem lecz tyl­
ko z wojskami angielskimi, znaj­
dującymi się na terytorium tego 
kraju.

Armia marszałka Graziani ata­
kuje tylko pozycje angielskie, a 
nie naród egipski.

Włochy nie zagrażają pod żad­
nym względem niezależności 
egipskiej.

Jakie są jednak cele narodowe 
Włoch ?

W gazecie „Africa Italiana” 
były prezydent Senatu p. Feder- 
zoni wylicza je w sposób nastę­
pujący :

Operacje wojenne
350 ton bomb na Anglię 

Ataki brytyjskie w Afryce
STRATY POWIETRZNE...
Berlin podaje :

13 samolotów brytyjskich i 
1 niemiecki.

Londyn podaje :
8 samolotów niemieckich i 
3 brytyjskie.

KOMUNIKATY WŁOSKIE..
Rzym. — W Afryce Północ­

nej brytyjskie samochody pan­
cerne próbowały atakować na 
¡południowo-wsehód od Sidi-El- 
Barani, lecz zostały odparte 
przez artylerię włoską.

Eskadry lotnicze włoskie ata­
kowały lotniska angielskie w 
Fuka i El Daba (Egipt) z wido­
cznymi skutkami, zwłaszcza dru 
gi z tych obozów został zasko­
czony w nocy.

Trzy okręty ostrzeliwały po­
zycje włoskie w strefie Sidi-El- 
Barani. nic wyrządzając szkód 
ni strat.

Nieprzyjaciel dokonał także 
gwałtownego nalotu na Tobruk 
i został przyjęty tak gęstymi i 
dokładnymi strzałami obrony 
przeciwlotniczej, że atak ten 
stał się zupełnie niecelnym. Za­
palono jeden z baraków, uszko­
dzono kilka linij telefonicznych 
i zabito 1 osobę.

W Afryce Wschodniej jedna 
z eskadr włoskich wznowiła 
bombardowanie na Lodwar, wy 
wołując pożary. Urządzenia an 
gielskie w Portueras i w Prim 
(na Morzu Czerwonym) zostały 
kilkakrotnie bombardowane i 
trafione, co wywołało pożary.

Lotnictwo brytyjskie bombar 
dowało: Gravelie, Maggi, Gura 
i Toselli, wyrządzając tylko lek 
kie szkody. Ofiar w ludziach 
nie było. Inne samoloty nieprzy 
jaciefskie dokonały nalotów na 
port Portolago na Lero (wyspa 
Dodekanezu), trafiając w koś­
ciół i szereg budynków cywil; 
nych. Jest razem 34 zabitych i 
2() rannych, lecz obiekty wojsko 
we nie poniosły większych usz 
kodzeń. Dwa samoloty brytyj­
skie zostały zestrzelone.
KOMUNIKATY NIEMIECKIE...

Berlin. — Podczas ostatnich 
24 godzin lotnicy niemieccy rzu 
ciii na Anglię około 350 ton 
bomb wszelkiego kalibru. Głó 
wnym celem były: Londyn i Li­
verpool. W tym samym czasie 
lotnictwo brytyjskie rzuciło 6 — 
8 ton bomb na terytorium Rze­
szy i okupowane przez nią ok­
ręgi-

Eskadry niemieckich bom­
bowców dokonały także nalo- 
lolów na różne obiekty wojsko­
we w środkowej i południowej 
Anglii, występując w kolejnych 
falach, pod silną osłoną samo­
lotów myśliwskich.

W Londynie spowodowano li 
cziic pożary, zwłaszcza nad Ta­
mizą i w dokach portowych.

Uszkodzono też wielką elek­
trownię. W Liverpool gwałtow­
nie atakowano urządzenia por­
towe i fabryki amunicji, wywo­
łując znaczneszkody. W innych 
częściach Anglii trafiono w ba­
raki i koszary wojskowe oraz 
schrony przeciw lotnicze.

Chociaż przeciwnik uchylał 
się od walki, to jednak stoczo­
no szereg potyczek powie­
trznych. z powodzeniem dla 
sk rz y d eł niemieckich.

W okręgu Cadix jeden z bom 
bowców zniszczył statek han-

„Włochy walczą w Egipcie w 
celu otrzymania :

1) skutecznej gwarancji wolne­
go tranzytu przez Kanał Suezki, 
który jest arterią życiową komu­
nikacji z Imperium.

2) wznowienie włoskiej prze­
wagi językowej, która przed — 
zmniejszeniem się międzynaro­
dowego prestiżu Włoch, była tra­
dycją nad brzegami Nilu,

3) konkretnego uznania włos­
kich interesów życiowych, poli­
tycznych i gospodarczych w Su­
danie.

Według p. Federzoni, cele te 
nie będą sprzeczne z podstawo­
wymi założeniami życia, dobro­
bytu i pszyszłości Egiptu 

dlowy angielski o pojemności 3 
do 4 tysięcy ton.

W nocy lotnictwo brytyjskie 
dokonało dalszych nalotów na 
północne i zachodnie okręgi Rze 
szy. Rzucono bomby byle jak 
a uszkodzono tylko domy miesz 
kalne, nie dotykając żadnego 
obiektu wojskowego.
KOMUNIKATY ANGIELSKIE..

Londyn. — Podczas nalotów 
niemieckich zostały uszkodzone 
w Londynie domy robotnicze, 
schrony miejskie i budynki han 
dlowe. Była też pewna ilość 
ofiar w ludziach w dzielnicy ro 
botniczej w Liverpool. W jed­
nym z miast w północno-zacho 
dniej Anglii, bomby trafiły w 
klasztor, ale na szczęście ofiar 
w ludziach nie było.

Eskadry RAF prowadziły 
dalsze ataki na 40 obiektów 
wojskowych niemieckich, a 
więc: Kolonia, Wilheimshafcn, 
Gelsenkirchen, Duisburg, Es­
sen, Berlin - Moabit, kanał Dort­
mund — Ems, oraz porty: Flc- 
singue, Domburg. Zeebrugge itp.

“ ' ■>

¡Na Bałkanach
Manewry sowieckie na Czarnym Morzu 

zostały przedłużone
Moskwa. — Flota sowiecka, 

przeprowadzająca manewry na 
Morzu Czarnym w okolicy Ode- 
sy, otrzymała rozkaz z głównego 
dowództwa armii sowieckiej — 
przedłużenia tych manewrów na 
czas, który nie został jeszcze ok­
reślony.

Z drugiej strony zostały zarzą­
dzone w portach Czarnego Mo- I 
rza ćwiczenia przeciwlotnicze i 
obrona bierna została wzmoc­
niona
CZY TURCJA ZAATAKUJE 

RUMUŃSKIE
KOPALNIE NAFTY ?...

Nowy Jork. — Spowodu przy­
bycia do Rumunii niemieckich 
sir powietrznych, dzienniki ame­
rykańskie' uwydatniają wiadomo

DWADZIEŚCIA MILIONÓW 
FRANKÓW NA 

WYCHOWANIE SPORTOWE 
MŁODZIEŻY

Vichy. — Został otwarty kre­
dyt w sumie 20 milionów frs.. 
przeznaczonych na roboty j wy 
chowanie fizyczne i sportowe 
młodzieży.

Kredyt ten pozwoli na wyko­
nanie pierwszej serii programu.

Wszystkie potrzebne środki 
zostały już przez generalny ko­
misariat zastosowane w celu wy 
konania tego programu na któ 
ry w krótkim czasie będą przy­
znane nowe kredyty.

SZEŚĆSET TYSIĘCY FR. KARY 
ZA SPEKULACJĘ

Bordeaux. — Sąd tut. skazał 
jednego z kupców ua 600.000 fr. 
grzywny za podwyżkę cen i u- 
krywanie artykułów spożyw­
czych wszelkiego gatunku. Skon 
fiskowano też niesłusznie uzys 
kany dochód z tych tranzakcyj. 
uźch. 7potrzeby ejł riż,

Wielka 
ofenzywa japońska 

w Chinach
Tokio. — Z frontu operacyjne­

go korespondent Agencji Domei 
podaje, że lotnictwo japońskie 
bombardowało w sposób bardzo 
gwałtowny — miasto Czen - 1 u, 
stolicę prowincji Szeczyen.

Armia japońska przeprowadza 
obecnie rozległą ofenzywę na 
froncie długości 300 km., od brze 
gów Jang-Tse do Hanczeu.
CHIŃCZYCY ZWYCIĘŻAJĄ

NA JANG - TSE..
Czung - King. — Dowództwo 

chińskie donosi, iż wojska mar­
szałka Czang - Kaj - Szeka zdo­
były fortyfikacje japońskie koło 
Matang, na lewym brzegu rzeki 
Jang - Tse, pomiędzy miastami 
Wu - Hu i Kju - Kjang.

APELACJA P. ZAY 
ODRZUCONA

Lyon. — Sąd apelacyjny w 
Lyonie odrzucił apelację, złożo­
ną przez p. Jean Zay, b. mini­
stra wychowania publicznego, 
który został ostatnio skazany za 
dezercję przez Sąd Wojskowy 
XIII okręgu — na zesłanie i de­
gradację.

FLOTA AMERYKAŃSKA 
PŁYNIE DO SINGAPURU
Los Angeles. — Flota amery 

kańska przygotowuje się do od­
płynięcia ua Ocean Spokojyn, 
gdzie obejmie nowe bazy i wy­
kona wielkie manewry. Liczni 
rezerwiści marynarki oraz zgó- 
rą 1000 gwardzistów wyjadą 
tymi okrętami w celu udania 
się na wyspy Hawajskie dla 
wzmocnienia garnizonu lądowe 
go.

MILION FRANKÓW 
GINIE W PARYŻU

Paryż. — Nieuczciwi pracow­
nicy pieców, w których spala się 
serie zużytych i wycofanych z 
obiegu banknotów — wykradli 
tysiąc banknotów po 1000 fran­
ków. Policja wykryła sprawców, 
którzy staną przed sądem.

ści ogłoszone w „Daily Express” 
na podstawie których Turcja mia 
la otrzymać od Wielkiej Bryta­
nii specjalne polecenie bombar­
dowania rumuńskich kopalni 
nafty.

ZAŁAGODZENIE ZAJŚCIA 
RUMUŃSKO - SOWIECKIEGO

Bukareszt. — Niedawno jeden 
z okrętów strażniczych rumuń­
skich został storpedowany przez 
partolujące okręty sowieckie na 
Morzu Czarnym.

Obecnie zatarg ten został za­
łatwiony ugodowo.
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22 OBCOKRAJOWCÓW 
PRÓBUJE UCIEC

NA STATKU Z MARSYLII
Marsylia. — Poławiacz min 

Uap-Noir* ’ zatrzymał o 5 kim. 
od przylądka Couronne skra­
dziony jacht, na którym znajdo 
wato się 22 cudzoziemców. Pra 
wie wszyscy byli żydami z Pol­
ski i z Niemiec.

Znaleziono też broń oraz za­
pasy żywności na 3 tygodnie i 
beczki z benzyną (?). Przesłu­
chanie tych dziwnych turystów 
trwało 48 godzin, przyczyni us­
talono, że „nie czując się bez­
piecznie we Francji, woleli oni 
uciec do Anglii* ’.

Policja pragnie ustalić dalsze 
nici tej organizacji tajnych wy­
jazdów oraz zaopatrywania 
„podróżnych" w takie zapasy 
zakazanych towarów.

PROFESOR BUJWID 
W AMERYCE

Pismo polskie w Ameryce 
„Gwiazda Polarna” ogłasza list 
prof. Oto Bujwida z Krakowa. 
Znakomity polski uczony (Ii- i 

czący 83 lata) donosi że jest I 
zdrów i że prowadzi w dalszym ' 
ciągu swój słynny zakład szcze- !

< pień i wyrobu surowic. i

Posiedzenie Gabinetu
STOWARZYSZENIA URZĘDNICZE

Vichy. — Odbyło się posiedze­
nie Rady Gabinetu pod przewod­
nictwem p. Pierre Laval, wice - 
prezesa Rady.

Rada Gabinetu rozpatrywała 
projekt ustawy, dotyczącej zawo­
dowych stowarzyszeń urzędni­
ków.

Zostanie Zastosowany specjal­
ny ustrój dla ugrupowania urzęd 
ników, które będą nosić nazwę 
stowarzyszeń zawodowych urzę­
dników.

SPRAWY ZATRUDNIENIA ZAMĘŻNYCH KOBIET
Vichy. — Ministerstwo Pro­

dukcji Przemysłowej i Pracy, wy 
dało komunikat na podstawie 
którego uregulowane zostanie 
zatrudnienie kobiet zamężnych

Od wejścia w życie ustawy jest 
wzbronionym przyjmowanie ko­
biet zamężnych do urzędów ad­
ministracji państwowej, departa­
mentalnej, gminnej i przedsię­
biorstw publicznych.

Są przewidziane wyjątki dla 
kobiet zamężnych, jeżeli zarobek 
męża nie wystarcza na utrzyma­
nie rodziny, jak również tych ko­
biet, które podpisały kontrakt i 
nabyły prawo do posady państwo 
wej, w szczególności, jeśli cho­
dzi o nauczycielki.

Zostały przewidziane, dla pa­
nien, które wyjdą zamąż przed 
28-ym rokiem, jeżeli zrezygnują 
z pracy i zobowiążą się, podczas 
trwania małżeństwa, nie przyj­
mowania pracy — zapomogi do­
chodzące do 10 tysięcy franków.

Każda zamężna kobieta, urzęd 
niczka państwowa ponad 50 lat. 
będzie z urzędu odesłana na eme 
ryturę i przyznana jej zosta­
nie renta.

Każda kobieta zamężna, nie 
mająca 3 dzieci, gdy zarobek 
męża wystarcza na utrzymanie

Wskazówki, dotyczące wysyłki paczek 
do jeńców Polaków w Niemczecii 
i we Francji okupowanej ==•

Vichy, — Paczki do jeńców mo 
gą ważyć do 5 kg- i zawierać mo­
gą : bieliznę, swetry, ubrania woj 
skowe (koloru khaki), obuwie i 
koce.

Ponadto następujące środki ży 
wnościowe : konserwy w pusz­
kach. tłuszcze w puszkach lub 
wędzoną słoninę, opakowaną w 
wojskowy papier, czekoladę, kon 
fitury, miód i t. p. w nietłukących 
się opakowaniach, suchary, bisz­
kopty, suche ciastka, owoce su­
szone, rodzynki, kostki buliono­
we, kakao, świeżą cebulę, sól, 
cukier

Wolno załączyć specjalne kart­
ki dla jeńców, które można ku­
pić w urzędzie jmcztovvym, ołó­
wek, pióro, przybory do szycia, 
mydło do prania i golenia, pastę 
do zębów i do obuwia, sznuro­
wadła, gry i karty do gry, papie­
rosy, tytoń.

Książki wolno wysyłać tylko 
po otrzymaniu wiadomości od 
jeńca, że w jego obozie nie ma 
zakazu otrzymywania książek.

Nie wolno posyłać żadnego al­
koholu, ani żadnych płynów, pie­
niędzy papierowych ani metalo­
wych, gazet, białego papieru li­
stowego i kopert.

Paczki do obozu jeńców w 
Niemczech i we Francji Wscho­
dniej należy kierować do Pol­
skiego Czerwonego Krzyża w 
Lyonie (9, rue Tête d’Or, Lyon 
(Rhône) ; do Francji Central­
nej — do Polskiego Czerwone­
go Krzyża w Vichy (Hotel Beau 
Cité, Vichy, (Allier) ; do Bretanii,

Odnawianie kart
Lyoji. — Należy przypomnieć 

że ważność kart żywnościo­
wych na ehleb, tłuszcz i ser upły 
wa w przyszłą niedzielę 20 paź­
dziernika b. r.

Nowe karty żywnościowe z 
ważnością od 21 października 
do 17 listopada będą wydawane 
we wszystkich dzielnicach, po­
cząwszy od 15-go października 
b. r.

W celu otrzymania nowej kar 
ty żywnościowej należy przed­
stawić starą kartę.

Kupony dające prawo do wy­
miany, winny być uprzednio

Będzie to jedyne Stowarzysze­
nie w wydziale ministerialnym i 
administracji każdego departa­
mentu ministerialnego, zależnie 
od stopnia i rodzaju zajęcia.

Jest wzbronione przyłączanie 
się do innych stowarzyszeń, lecz 
stowarzyszenia utworzone w tej 
samej administracji mogą się 
zbierać razem za zezwoleniem 
odpowiedniego ministra.

rodziny, może być zwolniona 
bez odszkodowania, lecz w pcw 
nych wypadkach i określonych 
przez ustawę warunkach, może 
otrzymać rentę stosownie do 
przepracowanych lat.

W przedsiębiorstwach urywa 
tnych nie przewidziany- jest za 
kaz przyjmowania kobiet za­
mężnych.

Przewidziane są jedynie śród 
ki zwalniania z pracy.

Min is te r Pro d u kej i Prz e mysło 
wej i Pracy przesłał już wszyst 
kim Prefektom w dniu 7 lipca 
b. r. telegram, polecający im 
wezwać przedsiębiorstwa prze­
mysłowe i handlowe do zwol­
nienia stopniowo kobiet, które' 
nie są wdowami |«> wojsko­
wych, nie utrzymują rodziny, 
ani nie są stanu wolnego bez 
środków do życia, lub żonami 
żołnierzy, jeszcze nie zdcmobili 
zowanych.

Ustawa przewiduje procent 
zatrudnienia kobiet zamężnych 
w przedsiębiorstwach prywat, 
nych we wszystkich zawodaeh 
z wyjątkiem rolnictwa.

Należy zaznaczyć, że zastoso­
wane środki są tymczasowe i 
zostaną odwołane, gdy kraj po 
wróci do życia normalnego.

Normandii i wybrzeża zachodnie 
go — do Limoges, ua adres :— 
Croix Rouge Polonaise, Limoges 
(dokładny adres zostanie poda­
ny później).

* * • .* *
UWAGA ! — Wskazówki ni­

niejsze, oparte na ostatnich zarzą 
dzeniach, mogą ulec zmianie na 
skutek nowych zarządzeii’

Nie należy przesyłać pieniędzy 
na paczki, lecz tylko paczki go­
towe.
*''|V...  ' ... r..... nr

THAJLAND DZIAŁA
POD WPŁYWEM ANGLII
Pokio. — Generał Ilishiwara 

szef japońskiej delegacji woj­
skowej w Indochinach franeus 
kich, podpisał utnowę Japonii 
z Francją i powrófcił do Tokio.

Gazeta japoński „Tokio Asa 
hi Shimbun” ogłasza oświadczę 
nie gen. Hishiharal że „napięcie 
pomiędzy Indochitjami franeus 
kimi a Thajlandem , jest mniej 
poważne niż ogólnie przypusz­
czano.

„Anglia do tego czasu stała za 
Thajlandem, manewrując za 
kulisami.

Byłoby błędem mówić, że 
Thajland jest państwem pro-ja- 
pońśkim ponieważ kraj ten 
jesi nod wpływem Anglii” 
— k gazeta japońska.

Nadesłane artykuły lub ilu­
stracje do druku, nie będą zwra­
cane.

żywnościowych
wyrwane w celu przyśpieszenia 
formalności.

Należy wyrwać kupony 1, 6, 
7 i 8 z miesiąca listopada.

CZTERY OSOBY 
ZATRUŁY SIĘ GAZEM 

W PARYŻU
Paryż- — Rodzina pp. Bollet, 

składająca się z czworga osób : 
ojciec — lat 27, matka — lat 28 
i dwoje dzieci w wieku 5 i 3 i pół 
lat -— zatruła sic gazem kuchen­
nym na skutek iSękńięcia rury.

Mimo dłuższych wysiłków, nie 
zdołano przywrócić do życia ża­
dnej z ofiar wypadku.
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TO i OWO JEślCY WOJEHNI
Modzież nasza wyrasta na dziel 

nych i zaradnych ludzi, zdolnych 
do poświęceń, inicjatywy i wytr­
wałości. Oto kilka przykładów 
lej tężyzny fizycznej i moralnej :

* ł* *

POWIEŚĆ

Nr. 71.

(Ciąg dalszy)

— To nie to — odrzekł Garlh 
•z tajemniczą miną — tylko coś 
się dziś stanie, mała Różyczko. 
Ile razy* zbudziłem się z takim 
uczuciem, jak dziś, zawsze 
mnie coś spotkało. Pierwszy raz 
fto się zdarzyło mniej więcej 
■dwadzieścia pięć lat temu. Gdy 
zbiegłem ze schodów w hallu, 
znalazłem konia na biegunach. 
"Nigdy nie zapomnę pierwszej 
mej jazdy na nim. Co za przy­
jemny ten strach, gdy się prze­
chylał w tył lub dawał naprzód 
nura! Z jaką dumą przylepia­
łem się dó jego łba! 0 mało nie 
zabiłem mego kuzyna, gdy wyr 
wał mu ogon. Biłem go nim beż 
miłosierdzia, całkiem po głupie 
■mu, bo mszcząc sic mi kuzynie.

Dziewięcioletnia Stasia Jeżew­
ska. córka robotnika polskiego 
w Manville w St. Zjednoczonych 
wdarła się do płonącego domu i 
wyniosła z płomieni swego 2-let- 
niego braciszka.

• ♦ * *
Oto dwaj chłopcy, w wieku 8 i 

13 lat — odbyli długą i niebez­
pieczną z nad Warty aż do No­
wego Jorku podróż. We wrześ­
niu dotarli na Litwę, potem po­
szli przez Łotwę, Szwecję, Danię, 
Belgie i Francję aż do Włoch, 
skąd okrętem przedostali się do 
■Panamy i Kuby, a wreszcie do­
tarli do Nowego Jorku, gdzie od­
naleźli swą matkę. Młodszy od­
mroził nogi. Starszy spisał pa­
miętnik-

r»♦ *
iiwuch innych chłopców, w 

wieku 16 i 18 lat, przedostali się 
najpierw do Szwecji, zbiegli na 
Litwę, okrężną drogą doszli do 
Francji. Statek, na którym jecha­
li, został zbombardowany koło 
brzegów norweskich. Starszy 
uratował kolegę z topieli. Prze­
dostali się znow u do Francji i do­
jechali do Stanów’ Zjednoczo­
nych.

r*-
Komentarze chyba są zbytecz­

ne.

Trochę humoru
LUDZIE ROSNĄ W ZIEMI
—• Muterko, a czy ludzie, to w 

ziemi rosną ?
<— A czemuż to ?
■— No, bo wujek, co przyjechali 

wczoraj ze świata, padali do ta- 
tulka : ..Człowieku, a kojś ty tako 
baba wykopał”...

☆

PODEJŚCIE ZAWODOWE
Młody adwokat, specjalista od 

spraw rozwodowych do swojej 
narzeczonej :

—- No, kochanie, — jeszcze pa­
rę rozwodów, a będziemy mogli 
się pobrać.

Kącik dla gosposi
PRANIE BIELIZNY 

BEZ MYDŁA
Jedno z pism francuskich obu­

rza się na ciągłe utyskiwania na 
brak mydła.

Ludzie wychowani na wsi zna­
ją dobrze receptę na pranie bie­
lizny.

Bieliznę należy zamoczyć w 
wodzie, następnie każdą sztukę 
obrabia się twardą szczotką, bez 
mydła oczywiście. Potem wrzu­
ca się do kotła wielką paczkę 
popiołu trzewnego i w tym roz- 
czynie gotuje bieliznę. Należy tyl­
ko bieliznę wypłókać, która bę­
dzie podobno lśniącej czystości i 
białości.

Tak wygląda zagadnienie, nad 
którym tylu ludzi łamie sobie 
głowy.

Kącik dla dzieci
Drzewa rzędem stoją. 
Trawa między nimi. 
Listkami się stroją, 
Aż do samej ziemi. .

Tylko wiatr co chwila, 
Liśćmi zakołysze 
I śpiewem umila, 
Ogrodową ciszę.

Wesciski Alojzy, ślusarz- 
Wołoszyn Mikołaj, rolnik. 
Walajko Wincenty, rolnik. . 
Wojtowicz Karol, rolnik. 
Witkowski Leon, piekarz. 
Wilk Edward, robotnik. 
Woźniak Stanisław, górnik. 
Waśniewski Jan, robotnik. 
Wróbel Czesław7, robotnik. 
Wabner Józef, górnik. 
Wróbel Stefan, robotnik. 
Zawadzki Stanisław, rolnik 
Zydek Jan, robotnik.
Zimoch Tomasz, rolnik. 
Zwoliński Jan, rolnik 
Zagrodzki Zygmunt, rysownik. 
Żurawski Józef, roinik.
Żabkiewicz Franciszek; rolnik. 
Ziemba Józef, rolnik.
Zgoda Bazyli, rolnik. 
Złotkowski Jan, robotnik. 
Zbylski Leon, rolnik. 
Żaczkiewicz Józef, maszynista. 
Zawrotniak Michał, robotnik. 
Ziemba Stanisław, rolnik. 
Zablaki Konstanty, górnik. 
Żelazo Paweł, rolnik.
Zel Józef, rolnik- 
Zieliński Władysław, rolnik. 
Zbyr Dyn litry, rolnik 
Zmyszlony Paweł, robotnik. 
Ziemowski Kazimierz, rolnik.

0 pomoc dla polskich 
uchodźców w Lyonie

Lyon. — Odwiedziliśmy pol­
skich uchodźców w Lyonie, znaj­
dujących się za miastem w bu­
dynkach należących do Palais de 
la Foire.

Po przejściu parku, znane­
go w Lyonie pod nazwą Tete 
d’Or, nad brzegiem Rodanu, stoi 
olbrzymi garaż, w którym miesz­
czą się obecnie uchodźcy pol­
scy .

Kilkaset metrów od garażu znaj 
dują się olbrzymie gmachy po- 
wystawowe, dające schronienie 
uchodźcom francuskim, których 
w Lyonie jest jeszcze poważna 
liczba.

Rodacy nasi zostali umieszcze­
ni w pobliżu tych budynków.

Wchodzimy do wnętrza gara­
żu, aby porozmawiać z Rodaka­
mi i zapoznać się z ich położe­
niem.

W długiej i szerokiej sali, 
na betonowej podłodze siedzą 
lub leżą na siennikach nasi ro­
dacy.

Widzimy kobiety z małymi 
dziećmi, starców w7 podeszłym 
wieku, mężczyzn samotnych, sa­
motne kobiety, mężowie któ­
rych znajdują się w niewoli lub 
znikli bez śladu.

Po drugiej stronic sali rozło­
żyli się cyganie z wielkimi to­
bołami pościeli,w której czernią 
się głowy dzieci.

Przybyli oni tutaj ze strefy oku 
powanej i dzielą oni ten sam los 
co i nasi Rodacy.

Wśród Polaków7 znaj­
dują się różni ludzie. 
Są tacy, którzy przed zawiesze­
niem broni z falą uchodźców7 
francuskich przywędrowali z pól 
nocy i okolic Paryża do tej czę­
ści Francji i obecnie nie mogą 
wrócić do swych opuszczonych 
domów, gdyż władze nie zezwa­
lają na w jazd Polakom do stre­
fy okupowanej ; jest pewna licz­
ba zdemobilizowanych żołnierzy, 
którzy stopniowo wyjeżdżają do 
obozów7 pracy ; wreszcie liczni 
nowi uchodźcy ze Wschodniej 
Francji.

Liczba uchodźców polskich tej 
ostatniej kategorii zwiększa się 
z dnia na dzień. Przybywają oni 
do Francji nie okupowanej eta­
pami. Cały ich dobytek jaki mo­
gli zabrać, znajduje się w waliz­

kach ręcznych łub tobołkach

T
POGRZEB

Ś. p. St. Zabłockiego
Lyon. — Odbył się tu pogrzeb 

zmarłego nagle w Palais de la 
Foire rodaka ś. p. Stanisława 
Zabłockiego, w wieku lat 53.

Zmarły nasz rodak pochodził 
z Warszawy. Zagnany przez za­
wieruchę wojenną do Francji, za 
kończył życie zdała od Ojczyzny.

W Warszawie pozostawił żo­
nę, o której nie posiadał od dłuż­
szego czasu żadnej wiadomości.

W pogrzebie wzięli udział licz­
ni Polacy, zamieszkujący w Lyo­
nie oraz uchodźcy.

Na grobie jego złożono wie­
niec.

Cześć Jego pamięci !

ŚMIERTELNY WYPADEK 
TOM MIX A

Nowy Jork. — Artysta Tom 
Mix. sławny Cow-boy kinowy 
uległ śmiertelnemu wypadkowi 
samochodowemu około Floren­
cji (Stan Arizona).

Rozpoczął on swoją karierę w7 
teatrach widowiskowych- W ro­
ku 1932 objeżdżał świat z cyr- 

! Idem i wszędzie odbierał wielkie 
i sukcesy. Tom Mix miał 67 lat.

Ich wyrazy twarzy wskazują, że 
przeszli oni już ciężkie chw ile.

Jaki będzie ich los dalszy tru 
dno przewidzieć. Zimowani« w7 
takich jak obecnie warunkach 
jest nie dopomyślenia, gdyż og 
rzanie tak wielkiej sali jest 
wprost niemożliwe, choćby ze 
względu na brak środków opa­
łowych.

Losem tych ludzi musi jed­
nak ktoś bliżej się zająć, i 
przyjść im z pomocą natych­
miast, aby można było ich gdzie 
kolwiek umieścić przed nadej­
ściem zimy.

Środki na cel ten muszą się 
znaleźć.

Wśród uchodźców znajduje 
się wielu wykwalifikowanych 
górników, którzy mogliby z ko­
rzyścią być zatrudnieni w ko­
palniach dep. Loire lub innych.

Część samotnych mężczyzn 
możnaby skierować do pracy 
przy fabrykacji węgla drzewne 
go do napędu samochodów7 (ga­
zogène) .

Jak nam wiadomo pewna 
ilość robotników polskich zosta 
ła już tam skierowana.

Kobiety samotne możnaby 
było umieścić w domach fran­
cuskich jako służące.

Natomiast, matki z dziećmi i 
starców należałoby wysłać 
gdzieś do schronisk w południo 
wej Francji.

Ludziom tym w ich nieszczę­
ściu trzeba okazać jak najdalej 
idącą pomoc, aby ulżyć ich lo­
sowi.

Wszyscy Polacy, którzy są w 
możności pomóc naszym roda­
kom, winni to uczynić w imię 
solidarności narodowej.

PRZYWRÓCENIE 
LEGII HONOROWEJ 
KRÓLOWI BELGÓW

Lozanna- — Pismo „Gazctte 
de Lozannę” podaje do wiado­
mości ze źródła belgijskiego że 
marszałek Petain podpisał w po­
czątkach tib. m. dekret, przywra­
cający order francuskiej Legii 
Honorowej królowi Leopoldowi 
belgijskiemu.

POPISZE PRASA?1 ZŁOTE MYŚLI

ODRODZONA FRANCJA
W NOWEJ EUROPIE...
„LE TEMPS”:
„Nie można budować nowe­

go świata na ruinach. Równowa 
ga Europy wymaga równowagi 
Francji, licz wątpienia, są jesz 
czc duże trudności. Wojna 
lewa nadal między Rzeszą i 
Wielką Brytanią, zniszczenia 
trwają w dalszym ciągu, a zie­
mia francuska jest wciąż jesz­
cze polem walki. Nie możemy 
dyskutować na temat koniecz­
ności wojennych, które, nakła­
dają na nas ciężkie ofiary. IV 
ciągu nieokreślonego czasu bę­
dziemy musieli to znosić. Ogra 
niczamy sic więc do stwierdze­
nia faktów”.

PATRZĄC PRAWDZIE
W OCZY...
„LE MONITEUR":
„Na wielkich skrętach swej 

historii naród francuski zaw­
sze dokonywał samorzutnie po 
dwójną pracę, umysłu. Po pierw 
sze .. starał się on wydobyć z 
głębi swej świadomości potrzę 
bne walory i czynił wybór z 
wartości, na których się opie­
rał, odrzucając szkodliwe czyn­
niki, a obndzająe w sobie na no­
wo cnoty zapomniane lub opusz 
czone oraz życiodajne tradycje. 
Po drugie .. spoglądał on od­
ważnie prawdzie w oczy .. bo 
przecież nigdy okoliczności nie 
są takie same, a następnie usta­
lał nowei drogę diet swego roz­
woju. skierowując się odważ­
nie ku przyszłości. To samo 
czyni Francja dzisiejsza. Ponad 
cierpieniem i trudnościami obe 
cnymi już się zarysowują zasad 
nieze linie, wzdłuż których kraj 
ten dążyć ma ku odrodzeniu* ’.

OPIEKA NAD MŁODZIEŻĄ..- 
„LE MEMORIAŁ” (p. G. La- 

marand ):
Powinniśmy dać młodzieży 

to wszystko, czego od nas ocze­
kuje i urobić duszę w myśl jej 
pragnień. Pierwszym zadaniem 
powinno być zapewnienie jej 
wystarczającego pożywienia 
podczas nadchodzącej ciężkiej 
zimy. Ale nie można też pozosla 
wić jej w bezczynności i dlate­
go drugim z kolei celem będzie 
tu dostarczenie pracy wszyst­
kim młodym, tak przez rozwój i 
nauki rzemiosła, jak i przez 
stworzenie ekip pracy w róż­
nych częściach kraju”.

Litr chudeio ¡¡¡teka = 210 gr. mięsa
Vichy. — Ministerstwo Środ-

ków żywnościowych podaje na­
stępujący komunikat :

Producenci mleka w niektó­
rych okolicach są obecnie zobo­
wiązani do sprzedawania pełno- 
tłustego mleka tylko za kartą ży­
wnościową- Wyjątek stanowią je­
dynie dzieci, matki i niektóre ka­
tegorie chorych. Natomiast mle­
ko, z którego Jmiatanka zosta­
ła odciągnięta, nie podlega racjo­
nalizacji.

W rzeczywistości ściąga się z 
mleka jedynie pewien procent 
masła czy tłuszczów oraz część 
witaminy A. Nie należy zatem za 
niedbywać użyteczności mleka 
w7 gospodarce domowej, którą 
już i tak dosięgły obecnie różne 
restrykcje.

W mleku nawet chudym znaj­
dują się jeszcze : 53 gramów na 
litr — kazeiny lub proteiny, któ­
ra przedstawia równowartość 
180 gramów dobrego mięsa ; znaj 
dziemy w nim jeszcze równowar­
tość 48 gram, cukru, część wita­
miny A oraz prawie cala zawar-

Z dawnych dziejów

Wyprzedzenie Europy
(Cigd dalszy)

Armia, w pojęciu konstytucji 
3-go maja i zgodnie z odwiecz­
nymi wyobrażeniami polskimi, 
jest organizacją „obrony od 
napaści” i „dla przestrzegania 
całości narodowej’4. Ten sam 
wysoki poziom moralny, który 
towarzyszył zawsze uruchomię 
niu sił zbrojnych Rzeczypospo­
litej, przebija i na kartach usta 
wy majowej. Pośrodku autokra 
tycznie rządzonych państw7, po­
sługujących się tłumami nie­
wolniczego żołdactwa golowe­
go do wszelkiego rozboju mię- 
dzynarodowego, republikański 
duch polski stwierdza, że ar­
mia nie ma być zaczepną, ma 
„bronić całości i swobód naro­
dowych”. „Wojsko nic innego 
nie. jest, tylko wyciągnięta siła 
obronna i porządna (to znaczy 
strzegąca porządku) z ogólnej 
siły Narodu”, brzmi definicja 
ustawy 3-go maja, definicja, 
którą bez zmiany powtórzyć 
można w7 sto lat przeszło po jej 
wypowiedzeniu. W myśl tak po 
jętego charakteru siły zbrojnej 
przepisano wojsku przysięgę 
w charakterystycznym porząd­
ku: przedewszyśtkim „na wier­
ność Narodowi“ a następnie na 
wierność monarsze.

Pod względem społeczno-poli 
tycznym konstytucja polska z r. 
1791 pozbawiła szlachtę więk­
szości przywilejów, a zarazem 
naoścież otwarła wrota do te­
go stanu przed świeżym dopły­
wem. Prawo do nobilitacji zy­
skali automatycznie wszyscy 
opłacający pewne minimum 
podatku gruntowego oraz woj 
skowi i urzędnicy pewnych sto 
pni, zaś każdy sejm miał obo­
wiązek udzielenia klejnotu szła 
checkiego znacznej liczbie miesz 
czan zasłużonych na jakimkol­
wiek polu, przedewszystkim w7 
przemyśle i handlu. Dawny cen 
zus krwi rycerskiej został cał­
kowici® zniesiony, szlachectwo 
stało się dostępne dla każdego 
osobnika o pewnej wartości spo 
łecznej, zamieniło się w obywa­
telstwo Rzezcypospolitej w7 sze­
rokim rozumieniu tego słowa, 
otwierając niebywałą zupełnie 
perspektywę do stopniowej no­
bilitacji całego narodu. Stan 
miejski, jako całość, otrzymy- 
mał jak gdyby połowę szlache­
ctwa: przyznawano mu prawo 
„neminem capti abimus”, dos 
lep do wyższych godności du­
chownych, urzędów cywilnych 

tość witaminy B2, niezbędnych 
dla naszego organizmu.

Litr mleka, nawet chudego, 
przedstawia jeszcze zawsze rów­
nowartość 210 gramów mięsa 
pierwszego gatunku i zawiera te 
same właściwości odżywcze.

Zużycie mleka w gospodarce 
domowej jest najrozmaitsze. Dzie 
ci w w ieku lat 2 do 16 mogą je 
pić jak również i starsze osoby, 
zużyć je można do zup, do so­
sów. na mleko zsiadłe, na twa­
rożek. Jego wartości odżywcze 
są wysokie, na co w7 obecnych 
czasach racjonalizacji należy 
zwrócić szczególną uwagę.

ARESZTOWANIE
Pp. SPAAK I PIERLOT

Madryt. Były prez. rządu bel 
gijskiego, p. Pierlot o raz p. Spaak 
były min- spr. zagranicznych Bel­
gii zostali aresztowani w Hiszpa­
nii w chwili gdy usiłowali się 
przedostać do Anglii. 

i rang wojskowych, większy 
udział w sejmie, szeroki zrefor 
mowany samorząd i prawo po­
siadania ziemi, to ostatnie przy 
znane n. p. w Prusiech dopiero 
w r. 1807. w szesnaście lat póź­
niej, niż w Polsce. Zajęcia miej 
skie zrównane zostały w7 warto­
ści swej z ziemiańskimi. Naj­
przedniejsi dygnitarze na znak 
braterstwa ostentacyjnie przyj­
mowali obywatelstwo miejskie. 
Stau chłopski wreszcie, który 
według wstępu do odpowiednie 
go artykułu ustaw tworzy .,naj­
dzielniejszą kraju siłę”, otrzy­
mał opiekę prawa. W sprawie 
położenia mieszczaństwa, a 
zwłaszcza włościan, twórcy usta 
wy czuli sami i wyraźnie to za­
znaczyli, że reforma jest dale­
ką do doskonałości, wybierali 
j®dnak drogę pośrednią w prześ 
wiadczeniu, że najpewniejszą 
rękojmią utrwalenia się reform 
j^ast wprowadzenie ich drogą 
stopniowej ewolucji. Podkreś­
lamy z naciskiem, że te konsty­
tucję, wychodzącą na nieko­
rzyść szlachty, uchwalił sejm 
wyłącznie szlachecki. Gdy 
gdzieindziej — pisze K. Hoff­
man („Historia reform polity­
cznych w Polsce’4) — wszystkie 
reformy zasadzone na równo­
uprawnieniu stanów były dzie­
łem albo klas nteszlaelieckich 
albo korony, konstytucja 3 ma­
ja była dziełem dobrowolnem 
samego tylko uprzywilejowane 
go stanu. Szlachta polska wyrze 
kła się odwiecznych preroga 
tyw na korzyść władzy i wolno­
ści ogólnej, bez żadnego ze stro 
ny korony lub klas nieszlachec 
kich nacisku, powodowana je­
dynie względami dobra pospo­
litego. Tak patriotycznej rezy­
gnacji nie przedstawiają dzieje 
Europy ani jednego przykładu4’ 

(Dalszy ciąg nastąpi)

OD ADMINISTRACJI
Do wiadomości Rodaków, za­

mieszkałych w Commentry i 
okolicy, podajemy, że WIARU­
SA POLSKIEGO’ nabyć lub 
zamówić można u p. Klocka w 
Commentry (Allier), rue Cité du 
Bois, 24.

ZBIERACZ 
I KONSERWATOR 
wszystkiego co polskie 

K. Chyliński
32, rue Malesherbes, 32 

LYON (Rhóne)

poleca 
po cenach przystępnych : 

Polskie karty historyczne po 
po 1 fr. za sztukę. 

Portrety.
1. Kościuszko.
2- Sejm Warszawski — (Ma­

tejki).
3- Polacy na Sybirze — (Cli. 

Bazin’a).
4. Warszawa 8 kwietnia 1861 

— (J. Lavee’a).
5. Poniatowski (H. Vernet).
6. Mickiewicza.
7. Sienkiewicza.
9. M. B. Częstochowska — 

na jedwabiu w oprawie 
celuloidowej, — w7 cenie 
10 fr. za sztukę.

Przy zamówieniach więk­
szych ilości 40 proc, zniżki 
dla Towarzystw za opłatą 

gotówkową.
Wysyłkę uskutecznia się ró­
wnież po opłacie w znacz­

kach pocztowych.
Uprasza się o nadsyłanie 
znaczków na odpowiedź-

ZA ME ŁZY, MECH PO- 
CZUJĄ TWE STRZAŁY. 
APOLL1NIE !

Homer.

S <O F=î T
W obecności paru tysięcy ludzi 
Ladoumègue pobił Normanda

Montlucon. — W Dionat, zna­
ny szybkobiegacz Jules Ladou­
mègue miał zajście z ińejakimi 
— Normand i Soulier.

Ladoumègue, korzystając z wy 
prawy, naprawdę szybko ucie­
kał (1609 metrów w 4 min. 44 s. 
6/10 i z łatwością upuścił (a lâ­
ché) Normand na jakieś 150 me­
trów przed końcem.

Widząc takie zamieszanie, inni 
również rzucili się do pędzenia.

Tak więc w gonitwie na 5 km» 
(parami) uciekli dokładnie Oren- 
berghe — Daniens, bo już Chail- 
lot — Paramon zostali w tyle 
coś ze 100 metrów. Zresztą Da­
niens nie chciał dzielić swej sła­
wy z Orenbergh’iem i rzucił się 
po raz wtóry sam i też wygrał 
(individuelle 40 tours — widocz­
nie obrócił się dookoła siebie? 40 
razy ?).

DWIEŚCIE CZTERY MILIONY 
NA ODBUDOWE 

POMNIKÓW
Vichy. — „Dziennik Urzędo­

wy4’ ogłasza tekst dekretu, któ­
ry przeznacza dodatkowe kre­
dyty w sumie 204 milionów7 fr. 
na odbudowę zniszczonych 
prz\?z wojnę pomników i budyń 
ków historycznych.

KINA W LYONIE
CINEJOURNAL. — Ostatnie nowości 

Irancuskie. — Szampan. — Gra na 
harmonikach.

PATHE PALACE — Í2 kobiet (G. Mor 
Iay, F. Rosay).

ROYAL. — Miłość czuwa (Boyer 
Dunne)

OGIOSZENIII
Należność za og’oszenie nale­

ży przesłać równocześnie z jego 
tekstem.

Jeden wiersz ogoszeniowy ko­
sztuje 1 fr. 50 c. — Ogłoszenie 10 
wierszowe, to znaczy najmniej­
sze, wynosi 15 fr.

Podkreślamy, iż tekst każdego 
ogłoszenia winien nosić wizę 
Komisariatu Policji lub Mero- 
stwa, jak tego wymagała obo­
wiązujące przepisy prasowe.

POSZUKIWANIA

CZOSNOWSKI Edmund, za­
mieszkały dawniej w Proviscux 
p. Neufchatel (Aisnc). obecnie a 
Bellvue Cne. de Thizay p Issou- 
dun (Indie), poszukuje żony i 
znajomych. (140)....

CIULKIEWICZ Ignacy, prze­
bywający w Cagnac les Mines. 
Mines - d .Albi. (1 arn). poszuku 
je żony Stanisławy wraz z dzieć­
mi i rodziną, zamieszkałych da­
wniej w Droitaumont (Mthe et 
Moselle). (111)-.

ANTONI Serafin, ur. 22 lutego 
1919 r. w Solcu, poszukuje swoich 
rodziców. Wiadomość należy po­
dać : A Serafin. Camp Militaire 
d’internement a Weier/E (Suis, 
se). (142).

Dr. St. M1ELECH, Ipolyszalka 
Lengycl Tabor )Hongrie), |>oszu- 
kuje Zabielskiego Jerzego ono 
Juliana Halkę. (143).

Inż. BRYŚ Teodor. Istambuł 
Beyoglu Nuzuziya Sokagi. 27 — 
(Turonie), poszukuje inż. Zbignie­
wa Haiuze, lat 3(1 oraz Szulca 
Leszka Wiktora, lat 21. (1141
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SERCE KOBIETY

popsułem ogon. Później — ale 
nudzę tern panią?

— Zupełnie nie — odrzekłi 
siostra Rosemary uprzejmie — 
cheialabym tylko, abyś pan wy 
pił śniadanie, bo zaraz poczta 
nadejdzie

Taki był dziś rozpromienio­
ne, wesoły, swawolny. Tein 
bardziej Jane odczuwała włas 
ną bladość, ciężar i powagę, 
gdv wymawiała słowo ,.pocz­
ta’1'.

— Djabli wezmą pocztę! — 
zawołał Garth Urządzimy so­
bie wakacje. Pani będzie królo 
wą Wiosną. Margery dobrą 
wróżką, ja Robinsonem o zła- 
maneni sercu, będę leżał na mo 

ście pod leszczyną, a Simpson 
będzie „zuchem”. Pójdziemy 
zbierać kw iaty i zioła i wić wień­
ce!...

— Pani« Dalmain — zawoła­
ła Janc, śmiejąc się miniowoli. 
— Albo pan się uspokoisz, albo 
pójdę po Margery. Nigdy .jesz­
cze nic widziałam pana w ta­
kim usposobieniu!...

— Bo nigdy mnie pani nic 
widziała w7 dniu, w którym ma 
się coś stać — odrzekł Garth i 
siostra Rosemary ni” próbowa 
ła już go poskramiać.

Po śniadaniu siadł do forte 
pianu i grał twostepa i jemu 
podobn? nielodje, z lakiem za­
cięciem i brawurą, że Simpso- 
nowj podrygały nogi, gdy zbie­
rał ze stołu. .Tanę siedziała bia­
da nad paczką listów, z trudem 
utrzymywała własne nogi w 
spokoju. Simpson two-stepo- 
wym krokiem wyszedł z poko­
ju. Dwie ponowne uwagi sio­
stry Rosemary o przyniesionej 
poczcie zostały bez odpowiedzi. 
Wtem drzwi się otworzyły i tiku 
zała sic w nich Margery w czar 
nym jedwabnym fartuszku, w 
niebieskiej kapolce. na głowic. 
Zbliżyła się do fortepianu i kła­

dąc rękę na ramieniu Gąrtha 
odezwała się:

— Panie Garlh, dziś pierwszy 
dzień maja, nie poszodłbyś ze 
siarą Margery do lasu?

Odjął ręce od klawiatury.
— Ależ naturalnie, że pójdę 

i mówię ci Margie, coś się dziś 
stanie...

— I ja to ezlije — odrzekła 
stara z wyrazem takiej tkliwo­
ści w spojrzeniu, że oczy Janc 
napełniły się łzami. — Zbudzi­
łam się z tern uczuciem, więc 

! chodźmy do lasu posłuchać, co 
mówi ziemia, drzewa i kwiaty, 
czy to radość, ćzy smutek. Cho­
dźmy paniczu.

Garth wstał i szedł jak we 
śnie. Mre drzwiach zatrzymał 
się.

Gdzie jest mój sekretarz? 
czy jeszcze zabrania nu mówić?

— Zabrania, paniczu — mó­
wiła stara, wzrokiem przepra­
szając Jane — bo nie wie. co to 
obudzić się z uczuciem, że coś 
sic stanie.

— A może wie? myślała .la­
ne, gdy zniknęli za drzwiami. — 
Lecz, jeśli mój Garlli stracił 
głowę j poszedł sobie ze starą 

nanią, to co ma się stać, nic mo 
że się stać zaraz.

Jane siadła do fortepianu i 
przegrywała cicho akompia- 
ment do „Różańca”. Potem wyj 
rżała na taras, a widząc sylwet­
ki ich już na szczycie pagórka, 
prześpiewała pieśń całą.

Następnie wybiegła na łąki, 
by ruchem i powietrzem uspo­
koić naprężone nerwy.

Wyciągnęła telegram Deryka 
i z bijąeem sercem wczytywała 
się w wyrazy „specjalną licen­
cję można łatwo otrzymać’4, 
'l ak, licencję można łatwo otrzy 
mać. ale przebaczenie? A prze­
cież to trzeba najpierw zdobyć. 
Gdyby miała do czynienia z 
tym chłopcem w białych flanc- 
lach i żółtych różach, któremu 
dzień majowy uderzył do gło­
wy. to pozwolenie mogłoby na­
dejść zaraz; ale ta faza minie 
szybko. Ten, od którego przeba 
czenie otrzymać pragnie, był 
człowiekiem o bladej, cierpie­
niem wyrobionej twarzy, który 
bez słowa skargi umiał przyjąć 
krzyż i odejść nie spojrzawszy 
nawet na nią? Kochając ją. tak 
jak on ją kochał, potrafił zosla 
wic ją bez znaku życia przez ca 

łe trzy lala. Janc nic zdziwiła 
się wcale, zastawszy go już ta­
kim, gdy zeszli się znów na śnia 
daniu.

— Miss Grey, — odezwał się 
poważnie musze panią prze­
prosić za moje ranne zachowa­
nie sie. Byłem naprawdę narwa 
ny. Tylko Margery to rozumie. 
Byliśmy u Matki Ziemi i powie 
rzyła nam swo tajemnice. Po­
tem położyłem się pod sosną i 
zasnąłem. Obudziłem się spo­
kojny i silniejszy, gotów do 
przyjęcia tego, co nam dzień 
dzisiejszy przyniesie. Bo napaw 
no coś przyniesie, to nie śą żar­
ty... coś wielkiego się stanie. 
Margery też to czuje.

Może będą jakie ważne 
wiadomości w listach? — pod­
dała siostra Rosemary z inten­
cją-

— Prawda! zapomniałem. 
Nie otworzyliśmy nawet dziś 
poczty. Musimy ją przejrzyć za 
raz po śniadaniu. Czy dużo lis­
tów1?

— Spora paczka — odparła 
siostra Piosomapy.

— Dobrze, odrobimy lo sir 
mieiin ie.

Pół godziny później Garlh sie 

dział w swym krześle, zwr<>?o 
ny do sekretarki? spokojny 
oczekujący. Przerzucił wszyst­
kie listy i znalazłszy między ni­
mi jeden opieczętowany, zbladł 
— lecz bez słowa uwagi wsunął 
pod wszystkie inne, aby był os­
tatnim do czytania.

Kiedy przyszła kolej na nie­
go, siostra Rosemary, biorąc go 
do ręki, zaczęła :

— Ten list jest pieczętowany 
lakiem z herbem.

— AViem. nie trz- ba opisy­
wać, niech pam będzie tak do­
brą go o iwo rzyć.
i Siostra Rosemary rozerwała 
pieczęcie.

— To bardzo di igf lisi, pa­
nie Dalmain.

— Doprawdy? proszę, niech 
pani czy la.

Siostra Rosemary podniosła 
papier, ale głos wypowiedział 
jej posłuszeństwo. Garlh czekał 
bez słowa.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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